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Kocioł-gigant 
rozpoczął pracę, 
w elektrowni Zabrze 


ZABRZE — W rozbudowywa-ł 3 
nej w ramach Planu 6-letniego 
elektrowni Zabrze uruchomiony * 
został 16 bm. olbrzymi nowocze- 
sny kocioł wysokoprężny, którego y 
praca umożliwi bardzo poważne , 
podniesienie produkcji energii e- 
lektrycznej na potrzeby śląskie- 
go okręgu przemysłowego i no- 
wymi tysiącami kilowatów zasili 
huty, kopalnie i inne zakłady | > 
przemysłowe Śląska. 

Włączenie do ruchu tego potęż- 
nego, największego w Polsce à- 
gregatu, stanowi zakończenie pier 
wszego etapu trwającej obecnie 
rozbudowy elektrowni zabrzań* | 
skiej. Inwestycja ta to jedne z, 
największych przedsięwzięć budo- 
wlano - ontażowych wo naszej; 
energetyce i nowy potężny wkład 
Polski Ludowej w rozbudowę go 
spodarczą Ziem Odzyskanych. - 

Nowy kocioł będzie produkował 
tyle pary, ile wytwarza obecnie 
cała kotłownia elektrowni zabrzań 
skiej. 


Z prac poprzedzających uruchomie- 
nie wielkiego kotła w Zabrzu. 


Na zdjęciu — Antoni Diering, śln- 
sarz brygady Karwata, osiągającej 
140 proc. normy, podczas montażu 
pomp zasilających. 
CAF — fot. Kondracki 


Na dwa tygodnie przed terminem 


ruszy kocioł „B“ 


Zobowiązanie LIE ord elektrowni Zabrze 


w liście do Prezydenta Bieruta 


WARSZAWA. Z okazji urucho- 
mienia kotła- giganta w elelitrotwni 
P Zabrze ” pracownicy _„Energobudo- 
wy” i <lektrouni Zabrze fe ystas0- 
wali do Prezydenta R.P. Bolesława 
Bieruta list, w którym donoszą a 
uruchomieniu wysokoprężnego kot- 
ła „A* w elektrowni Zabrze. - W 
dalszym ciągu listu czytamy m, in.: 
„Drugi rok Planu 6-letniego wy- 
kazał, że klasa robotnicza potrafi 
przyspieszyć budownictwo socjałiz- 
"mu. 


Spekulanci 


wędrują za krałki 


WARSZAWA, — Z riiesłabnącą si- 
łą trwa w całym Kraju walka z prze 
jawami spekulacji dezorganizującej 
systematyczne zaopatrywanie ryn= 
ku w artykuły pierwszej potrzeby. 

Zdrowie, a może nawet życie wie- 
lu ludzi uratowali kontrolerzy spo- 
łeczni, którzy -zdemaskowali prze- 
siępczą działalność Koszyka Wła- 
dysława z powiatu Wałbrzych, spize 
dającego ludziom pracy mięso i 
wędliny, pochodzące ze sztuk dot- 
kniętych zakaźnyrni chorobami, groż 
nymi dla ludzi. A 

W Krakowie wykryto szajkę spe- 
kulantów i złodziei, która podstęp- 

nie wkradła się w szeregi pracow- 
ników Centralnego Zarządu Prze- 
mysłu Miesnego. Członkowie szajki: 
Tadeusz Zabielski i Mieczysław Żu- 
rek, podstępnie maskując się, doko- 
 mywal: systematycznie w magazy» 

nąch CZPMs kradzieży dużych ilo- 
ści mięsa i tłuszczów, 

W ich przestępczej działalności 
pomagał im Stanisław Kopta — gza- 
wodowy' spekulant f paskarz, zamie- 
szkały w Krakowie przy ül, Szero- 
kiej 40. Kradzione przez Zabiel- 
skiego i Żurka towary rozsprzeęda- 
wał on ludziom pracy po wygóro- 


wanych cenach, 
stwowego Teatru Dramatycznego z 
L działań wojennych Drezna (NRD) odwiedzi po wystę- 
|pach w Stolicy także i Łódź, 
w Korei Goście niemieccy przybędą do Ło- 
PEKIN — Dowództwo naczelne 


dzi w czwartek, tj. 20 bm., gdzie z2- 
bawią dwa dni, wystawiając dwie 

koreańskiej Armii Ludowej w ko- 

munikacie z dnia 17 września po- 


Sztuki. 
daje, że 16 września w rejonie 


Wysiępy odbędą się w Teatrze 

Nowym przy ul, Więckowskiego. W 
wschodniego wybrzeża oddziały Ar 
mii Ludowej zatopiły dwa i silnie 


pierwszym dniu pobytu — 20 bm, © 
końz. 19, wystawiona zostanie sztu- 
uszkodziły dwa inne okręty nie- | ka Kruczkowskiego „Niemcy“ („Die 
przyjacielskie, które brały udział w | Sonnebrucks'), a 21 bm., o godz, 19 
barbarzyńskim ostrzeliwaniu osie-, dramat Lessinga pt. „Emilia Ga- 
dli przybrzeżnych. lotti“, l 


Osżczerstwa i nienawistna kam- 
pania zagranicznych agentur szpie- 


ność T nledobitkóow kapitalizmu” 
Polsce, stały wzrost przygotowań do 
wojny ze strony kapitalistów ame= 
rykańskich i 
rządów państw. kapitalistycznych 
zobowiązuje nas do dalszej 
przedterminowe wykonanie naszych 
planów, wzmacnia w nas wolę zwy- 
cięskiego budownictwg socjalizmu 
w naszym kraju, za wzorem brat- 
nich narodów Związku Radzieckie- 
go, budujących u siebie komunizm. 
Obywatelu Prezydencie, my, ro- 


wy i elektrowni Zabrze dla przy- 
spieszenia naszego budownictwa z0- 
bowiązujemy się oddać do użytku 
e «wysokoprężny kocioł „B“ na 
dwa tygodnie przed terminem“. 


Sukcesy KP Francji 
w wyborach 


do rad miejskich 


PARYŻ. 
niających do Rady Miejskiej | 
Mandelieu w departamencie Alpes 
Maritimes zdecydowane zwycięstwo 
odnieśli komuniści, którzy zdobyli 6 
wakujących ndatów. 

W uzupełniających wyborach miej 
skich w Bievres w departamencie 
Seine et Oise komuniści zwiększył 
swój stan posiądania z 25 na 40 pro- 
cent w porównaniu z wyborami pań 
lamentarhymi z dnia 17 czerwca br. 


W czwartek 


artyści niemieccy 
. przybędą do Łodzi 


< Jak już donosiliśmy, zespół Pań- 


wsko-dywersyjnych, wroga dzia- | dowej — sM zatniejs 


zynników no0- 
w | *oju zji — zna zapewnić 
O airle DOKUDA uregułowania 


zmarshalizowanych skiej Republiki Ludowej, takie wielkie 


walki O | Francisco odrzuciły 


botnicy i pracownicy „Energobudo- | zdecydowanie potęniają. 


— W wyborach uzupeł- | tatem 
w gotowa: 


OWANY 


Oświadczenie min. p 


oświadczenie ministrą spraw za 


Rząd Koreańskiej Republiki Ludowo- 
| Demokratycznej składa stanowczy pro- 
i test- przeciwko separatystycznemu trak- 
tatowi pokojowemu z aponią, który 
Stany Zjednoczone i ich satelici podpi- 
isali 8 września br. w San Francisco. 


| Ten pozbawiony mocy prawnej doku- 
| ment, który przedstawia się jako „trak- 
| tat pokojowy“, JEST W ISTOCIE RZE- 
CZY NIEZWYKLE NIEBEZPIECZNYM 
KROKIEM W KIERUNKU DALSZEGO 
ROZSZERZENIA PRZEZ IMPERIALI- 
STÓW AMERYKAŃSKICH ` WOJNY 
AGRESYWNEJ PRZECIWKO NARODOM 
AZJI. Traktat ten zmierza do tego, aby 
usankcjonować odrodzenie sił zbrojnych 
Japonii, wzmocnić je i wykorzystać dla 
zdławienia ruchu narodowo - wyzwoleń- 
czego w Azji, aby przygotować bazę 
wypadową do napaści na Związek Ra- 
dziecki 1 Chińską Republikę Ludową. 


Z tego właśnie powodu rząd USA, 
gwałcac powszechnie znane porozumienia 
międzynarodowe, przygotował i zawarł 
traktat z Japonią bez udziału dwóch 
wielkich mocarstw — Związku Radzie- 
ckiego i Chińskiej Republiki Ludowej, 
które odegrały decydującą rolę w 40% 
gromieniu militarystycznej Japonii, nie- 
jednokrotnie padały ofiarą agresji ja- 
pońskiej i są gleboko zainteresowane w 
|demilitaryzacji i demokratyzacji Japo- 
nii. Jednakże dła wszystkich rozsądnych 
ludzi jest jasne, że bez udziału Związku 
Radzieckiego i ay Republiki La- 


stosunków z Japonia. 
Oprócz Związku Radzietkiego 1 Chiń- 


państwa azjatyckie jak Indie i Burma 
już w przededniu konferencji w San 
amierykańsko - an- 
gielski projekt traktatu i nie podpisały 
traktatu pokojowego 4% Japonią. Tak 
więc, Stany Zjednoczone, które bezpraw- 
nie zmonopolizowały prawa do przygoto- 
wania traktatu pokojowego z Japonią 1 
rainscenizowały nie mającą precedensu 
haniebną komedię „konferencji pokojo- 
[aien w San Francisco, narzuciły swym 


sątelitom taki traktat pokojowy, którego 
narody Azji nie mogą przyjąć 1 który 


W dalszym ciagu nota wyka- 
zuje antypokojowy charakter 
„traktatu pokojewego z Japo- 
nią* oraz fakt, że narzucony 
przez USA swym satelitom do- 
kument pozostaje w jaskrawej 
sprzeczności z układem pocz- 
damskim i innymi zobowiąza- 
niami międzynarodowymi. 

W zakończeniu nota stwier- 
dza: 

Traktat w San Francisco nie jest trak- 


pzaowya, lecz traktatem przy- 
do wojny. 


Rząd Koreańskiej Republiki Ludowo- 


Budowa elektrowni w Jaworznie II 
postępuje szybkę naprzód. 

Na zdjęciu: Monterzy Jerzy Szaja, 
Tadeusz Birukow, Marian Gajek i 
Józef Lier — wykonnią 145 procent 
normy przy montażu konstrukcji 
dachowej budynku głównego siło- 
wni, * CAF—fot. Kondracki 


Opłata pocztowa uiszczona ryczałtem 
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—— 


WTOREK 


ak Hen- ena 


Narody Azji nie uznają 


„traktatu z Japonią“ made in USA 


Dokument z San Francisco jest 
pozbawiony mocy prawnej 


PEKIN. Centralna Agencja 


Telegraficzna Korei ogłosiła 
granicznych Koreańskiej Republiki 


| Ludowo-Demokratycztej Pak Hen-ena w sprawie „traktatu poko- 
| jowego”* z Japenią. Oświadczenie stwierdza m. in.: 


Demokratycznej, wyrażając jednomyślną 
wolę całego narodu koreańskiego, nie 
może uznać zawartego w San Francisco 
„traktatu pokojowego“ z Japonią, albo- 
wiem jest on hezprawny i nie ma wią- 
żącej mocv. 


Naród radziecki 


składa podpisy 
pod Apelem ŚRP 


MOSKWA. Ze wzrastającym 
entuzjazmem przebiega na terenie 
całego Związku Radzieckiego akcja 
zbierania podpisów pod Apelem 
Światowej Rady Pokoju. 

W Mołdawskiej, Estońskiej, Turk- 
meńskiej i Karelo-Fińskiej republi- 
kach związkowych odbyły się kon- 
ferencje republikańskie obróńców 
pokoju, na których delegaci ludno- 
ści pracującej dali wyraz zdecydo- 
wanej woli obrony pokoju, wybrali 
delegatów na  Wszęchzwiązkową 
Konferencję Obrońców Pokoju i zło- 


towej Rady Pokoju. , 

Obwodowe konferencje obrońców 
pokoju odbyły się również na Sa- 
chalinie i Wyspach  Kurylskich, 
gdzie rybacy i hodowcy reniferów 
zadąkumentowali swą nieugiętą wo 
lę walki o pokój, masowo składając 
podpisy pod Apelem Światowej Ra- 
dy Pokoju. 


Zarząd Główny Związku Zawo- 
dowego Włókniarzy dokonał ostat- 
nio podsumowania wyników współ. 
zawodnictwa o sztandar przechodni 
CRZZ za II kwartał br. 

Po zapoznaniu się z osiągnięciami 
najlepszych zakładów w poszcze- 
gólnych gałęziach przemysłu włó- 
kienniczego Zarząd doszedł do 
wniosku, że największe sukcesy 
produkcyjne w tym okresie odnios- 
ły zakłady przemysłu bawełniane- 
go, spośród których palmę pierw- 
szeństwa przyznano ZPB im. Dzier- 
żyńskiego w Łodzi. 

Załoga tych zakładów może się 
poszczycić niezwykle rytmicznym 
wykonywaniem planów produkcyj- 
nych w ciągu ostatnich trzech 
kwartałów. Plan produkcji II kwar- 
tału br. został wykonany w 119,4 
proc. Jest to najwyższy wskaźnik 
w całym przemyśle bawełnianym. 

Poważne są również osiągnięcia 
załogi ZPB im. Dzierżyńskiego, na 
odcinku wydajności pracy, która 
wyniosła w. tkalni 7.168 wątków na 
jedną krosnogodzinę. Także i pod 
tym względem zakłady okazały się 
najlepsze w kraju. 

Znaczne przekroczenie planu pro- 


Nie ustają naloty 


na Kaesong 


PEKIN, — Agencja Nowych. Chin 
donosi, że lotnictwo i wojska lądo- 
we Stanów Zjednoczonych narusza- 
ją w dalszym ciągu neutralną stre- 
fẹ Kaesongu. 

W dniach 12, 13 i 14 września sa- 
moloty amerykańskie wtargnęły 88 
razy do obszaru powietrznego nad 
Kaesongiem. 


żyli swe podpisy pod Apelem Świa- 


Dwie uchwały 


15 września prasa zachodnio-nie= 
miecka opublikowała komunikat wa= 
szyngtońskiej konferencji Achesona — 
Morrisona — Schumana. 

Wodzireje bloku amerykańsko=angiel= 
skiego postanowili bezzwłocznie włączyć 
Niemcy zachodnie do agresvtcnego blo= 
ku atlantyckiego. W tym celu zanowie= 
dziano oficjalnie stworzenie armii regu- 
larnej w Niemczech zachodnich i ogło- 
na miejsce statutu okupacyj= 
nego wchodzą w życie fikcyjne umowy 
dwustronne między mocarstwami za- 
chadnimi i Bonn. 

W tym samym dniu odbyło się posie= 
dzenie nadzwyczajne Izby Ludowej Nie- 
mieckiej Republiki Demokratycznej. 
Na «wniosek premiera Otto Grotewohla 
Izba zwróciła się do Bundestagu (parla- 
mentu w Bonn) z propozycją zwołania 
kenferencji ogólno-niemieckiej z udzia 
łem przedstawicieli NRD i Niemiec za= 
chodnich, 


szono, że 


W świetle komunikatu  toaszyngtoń= 
skiej konferencji trzech ministrów wi= 
kdać jasno. jaki los narzucają narodowi 


niemieckiemu wodzireje obozu imperia- 


listycznego. Niemcy zachodnie mają 
"się stać główną bazą agresji imperialis- 
tycznego hloku. Żołnierze niemieccy 
mają stano:cić trzon sił zbrojnych paktu 
atlantychiega. Ruhra i inne obwody 


przemysłerrwe Niemiec zachodnich mają 
być kuźnią broni dla armii kisenhowe- 
ra. ŚSkazuje się Niemcy na całkowite 
zniszczenie, 

Uchwała Izby Ludowej 
Republiki Demekratycznej 
nikczemne twierdzenie 
jakoby naród niemiecki 
ginąć w imię wzbogacenia 
skich i ruhrskich monopoli, Uchwały 
Achesona, Morrisona i Schumana nie 
mają nie wspólnego z interesami i wolą 
narodu niemieckiego. Naród niemiecki, 
podobnie jak i cała miłująca pokój 
łudzkość, kategorycznie cotępia wa- 
szyngtońską zmowę podżegaczy wojen- 
nych i solidaryzuje się z wezwaniem 
Izby Ludowej w sprawie narad, zmie= 
rzających do zjednoczenia Niemiec. 


Niemieckiej 
demaskuje 
imperiolistów, 
„godził się“ 


|50-a rocznica 


ukazania się ` 
stalinowskiej „Brdzały” 


MOSKWA, — Mija 50 lat, od dnia 
ukazania się pierwszego numeru za= 
łożonej z inicjatywy Józefa Stalina 


niełógalnej, gazety „Brdzoła” („ Wal- 
a“ -— po gruzińsku), organu mark- 
sistów gruzińskich. 

„Brdzoła* — pierwsza gaeta 
marksistowska w języku  gruziń- 


skim; ukazała się w kilka miesięcy 
po wyjściu pierwszego numeru 0- 
gólnorosyjskiej gazety marksistow= 
skiej „Iskra, założonej przez Wło- 
dzimierza Lenina. 


Sukces łódzkich włókniarzy 


lałoga LPB Im. 


zdobyła sztandar przechodni CRZZ i premię pieniężną 


Dzierzyńskiego 


dukcji i wysoka wydajność pracy 
umożliwiły ZPB im. Dzierżyńskie- 
go uzyskanie doskonałych rezultas 
tów w dziedzinie akumulacji i ob- 
niżki kosztów własnych. 

Załoga Zakładów im. Dzierżyń- 
skiego odznaczyła się świadomą i 
czynną postawą polityczno-społecz- 
ną, dając temu m. in. wyraz przez 
przyjście z pomocą sąsiedzką . Za- 
kładom im. Róży Luksemburg, o 

Ofiarne wysiłki robotników i 
pracowników umysłowych ZPB in. 
Dzierżyńskiego zostały obecnie na- 
grodzone przyznaniem im sztanda- 
ru przechodniego CRZZ oraz premii 
pieniężnej w wysokości 100 tys. zło- 
tych.. (si) 


Obozy zagłady 


w okupowanej Korei. 


NOWY JORK. — Interwenci ame- 
rykańscy utworzyli w Korei pod 
flagą ONZ dziesiątki t, zw. „obozów 
dla uchodźców“, do których zapę- 
dzono przemocą kilka milionów o0- 
sób. W wyniku potwornych warun- 
ków, braku wszelkiej lekarskiej po- 
mocy i w wyniku głodu w obozach 
tych szerzy się w straszliwy sposób 
tyfus, ospa, trąd i inne choroby, 

Dziennik „New York Timės“ ga- 
mieścił Grtykuł swego koresponden- 
ta o straszliwych warunkach, pa- 
nujących w jednym z obozów w 
Korei południowej. W obozie tym 
znajduje się 37 tysięcy osób, które 
skazane są na powolną śmierć. Pod 
namiotami przeznaczonymi dla oś- 
miu ludzi mieszka po 40 mężczyzn, 
kobiet i dzieci, W obozie tym pa- 
nuje niezwykle wysoka śmiertel- 
ność, 


amerykań= 


STR. 2. 


Wpłacimy przed terminem 


Chłop polski nie zawiedzie 


Ludność wiejska w pełni docenia znaczenie podatku gruntowego 


patstwo Ludowe od pierwszej 
chwili swego istnienia prze- 
jawia stałą troskę o dźwignięcie i 
rozwój rolnictwa, okazując systema- 
tyczną, wydatną pomoc pracujące- 
niu chłopstwu w podniesieniu "go- 
spodarki rolnej. 

Na czym polega ta pomoc i w ja- 
kich rózmiarach była i jest ona 
chłopu udzielana? 

Państwo nasze nie tylko rozdało 
chłopom 6 milionów ha gruntów 
obszarniczych i poniemieckich. Pań- 
stwo nasze także pomagało i pomsga 
crłopom w walce o jak największe 
plony, o wzrost wydajności z hektar 
ra, o wzrost dobrobytu chłopa. 

W latach 1945—49 dzieki pomocy | 
państwa odbudowanych zostało 422 | 
tys. zagród chłopsk'ch. Dzieki kre- | 
dytom państwowym (w r. 1950—536 , 
mil. złotych) chłopi mało i średnio- 
rolni mogli ulepszyć swój warsztat 
produkcyjny zakupić inwentarz, na- 
rzędzia, maszyny rolnicze. 

Ale na tym wszystkim nie 
czerpuje 


wy- 


się bynajmniej ta nie- 


ustanna, wszechstronna pomoc, ja- 
ką państwo nasze okazuje rolnictwu. 
Dążąc do tego, by chłop nie tylko 
jak najrzcjonalniej uprawiał ziemię, 


| 


i 


Udzielając wywiadu reporteruwi 
„The Post“ Eisenhower stwierdził, 
że w ciągu ostatnich siedmiu lat nie 
przeczytał ani jednej książki. Czy- 
tął w tym okresie jedynie opowia- 
dania z „Dzikiego Zachodu”, 

Z tak błyskotliwym intelektem 
można rzeczywiście kandydować na 
prezydenta USA. 

. 


Na adres amerykańskiego eby- 
wateła Harolda Harrisona nadeszło 
zawiadoniiehie; * by *zgłósił” sę dla 
odsiedzenia kilkumiesięcznej katy 
więzienia za naruszenie przed kil- 
koma miesiącami przepisów drogo- 
wych, 

Gdy Harrison nie zgłosił się, po- 
licja zwróciła się do jego rodziny 
z pytaniem, czy są jakieś poważne 
przeszkody, które nie pozwalają mu 
odbyć kary. r 

-.Nie ma żadnych przeszkód — 
brzmiała odpowiedź — wprost prze- 
ciwnie Harold Harrison jest obec 
nie żołnierzera w Korei i” bardzo 
prosimy o sprowadzenie go, by jak 
najszybciej zgłosił się do więzienia. 
Z szacunkiem I nadzieją — rodzina 
Harrison“, 


ale żeby wzrastała jej wydajność, 
żeby rosła jego stopa życiowa, rząd 
nasz zagwarantował stałe opłacalne 
ceny za produkty rolne. Chłop nasz 
nie jest już zdany jak przed wojną 
na łaskę najrozmaitszych wydrwi- 
groszów, lichwiarzy i spekulantów 
zbożowych, którzy „rządzili* na ryn- 
ku i dyktowali wygodne dla siebie 
ceny. i 

Ta konsekwentnie przez rząd re- 
alizowana polityka popierania rol- 
nictwa i zabezpieczenia mu sprzyja- 
jących warunków rozwoju przynio- 
sla w rezultacie wzrost dachodowo- 
ści gospodarstw chłopskich. 

Na to, żeby gospodarka rolna by- 
ła bardziej rentowna, żeby wzrosła 
jej wydajność i dochodowość, pań- 
stwo nasze wydatkowało o'brzymie 
sumy. Jest więc rzeczą słuszną i spra 
wiedliwą, żeby chłopi, którzy dzięki 
pomocy państwa osiągają większe 
dochody, w odpowiednim stopniu 
przez wpłacanie podatku gruntowe- 
go przyczynili się do umocnienia si- 
ły gospodarczej piństwa ludowego. 

Nowe przepisy o podatku grunto- 
wym przewidują też pewną podwyż- 
kę stawki podatkowej. Obciążenie z 
tytułu FOR-u w porównaniu z ro- 
kiem ubiegłym pozostaje niezmie- 
nione. 

Kierując się troską o dalsze umoc- 
nienie gospodarstw chłopskich, o 
wzrost produkcji rolnej, rząd nasz 
stwarza szczególnie dogodne warun- 
ki gospodarowania tym chłopom, 
którzy likwiduią odłogi. Podobnie 
jak w akcji skupu przyznawane są 
również w opodatkowaniu specjalna 
ulgi dla hodowców wywiązujących 
się należycie z umów kontraktacyj- 
nych. 

Jak widzimy, nowe 
zmniejszają obciążenie 


przepisy 
podatkowe 


tym chłopom, którzy prowadzą sta- 


ranną i intensywną gospodarkę rol- 
ną, rozszerzają uprawy kultur prze- 


mysłowych, zagospodarowują odłogi 


t dbają o rozwój hodowli. 

Dekret o podatku gruntowym 
uwzględnia interesy małorolnych i 
średniorolnych chłopów. Znalazło to 
swój wyraz w ustaleniu 


n HALL 
LLO === 
j e 
POLSKIE RADIO 
SRODA, 19 WRZEŚNIA 

13.45 Audycja szkolna dla klasy 5—7, 
14.10 Utwory fortepianowe kompozytorów 
polskich, 14.39 „Teatr i majówka" 
fragment powieści I. Dąbrowskiego, 14.50 
Melodie operetkowe, 15.30 Audycja dla 
świetlic dziecięcych, 15.50 Koncert soli- 
stów, 16.20 Program lokalny, 17.05 Poga- 
danka sportowa, 17.30 Koncert rozrywko= 
wy, 18.00 Audycja z cyklu. „Polski dra- 
niaturg staje do współpracy z aktywe 
świetlicowym', 18.15 Program lokalny, 
19.00 Wszechnica Radiowa, 19.20 Koncert 
orkiestry rozgłośni wrocławskiej P. R., 
20.26 Wiadomości sportowe, 20.30 Montaż 
literacki, 21.15 Muzyka ludowa, 21.40 
Polska pieśń masowa, 21.45 „Wspomnie* 
nia robotnicze" Jana Jankowskiego, 22.00 
Muzyka i aktualności, 22.30 Brahms: Trio 
Es-dur, op. 40 na fortepian, skrzypce i 
róg, 23.10 Koncert. 


jedynie 


„EXPRESS ILUSEROWANY;" 


słusznej zasady progresji. Oznacza 
to, że im większe jest gospodarstwo 
im większa jest jego dochodowość, 
tym wyższa jest stawka podatku 
gruntowego. Jeśli mamy np. gospo- 
darstwo o przychodowości do 600 zł 
w skali rocznej, to stawka podatko- 
wa wyniesie tylko 3 procent, zaś go- 
spodarstwa bogate o przychodowoś- 
ci ponad 12 tys. złotych będą płaciły 
23 procent. 

Myślą przewodnią dekretu o po- 
datku gruntowym jest uprzywilejo- 
wanie indywidualnych chłopów 1 
spółdzielni produkcyjnych, prowa- 
dzących intensywną gospodarkę ro- 
ślinną i hodowlaną. 

Dążąc do zabezpieczenia maksy- 
malnie dogodnych i korzystnych wa- 
runków rozwoju upraw przemysło- 
wych, rząd nasz zwalnia je z po- 
datku gruntowego. 

W” dotychczasowej praktyce nie- 
rzadkie były wypadki zmieniania 
raz ustalonej wysokości podatku. W 
myśl nowego dekretu wymiar po- 
datku oparty jest na obiektywnych 
danych, na klasyfikacji gruntu, 
na szacunkowej normie przychodo- 
wości i zastosowaniu nie ulegającej 
zmianie stawce nodatkowei Wrmis" 


dokonany zgodnie z przepisami jest „7 


ostateczny i żadne zmiany czy po- 
prawki nie są dopuszczalne. 

Chłopi pracujący wiedzą, na co 
przeznaczone są wpływy podatkowe 
w państwie ludowym. 

Idą one na rozbudowę naszego 
przemysłu, by coraz lepiej zaopatry- 
wał wieś w maszyny rolnicze, trak- 
tory, nawozy sztuczne. Idą one na 
budowę szkół i świetlic, na kredyty 
dla chłopów, na elektryfikację wielu 
tysięcy gromad, na podniesienie do- 
brobytu i kultury pracującej wsi. 


Idą na umocnienie państwa robotnis. 
czo-chłopskiego, na podniesienie je= 
go siły i znaczenia w obronie nie- 
podległości i w obronie. pokoju. 

Dlatego też z wielu gromad i gmin 
napływają meldunki o przedtermi- 
nowej wpłacie podatku gruntowego. 
Ta patriotyczna inicjatywa powinna 
być podjęta przez wszystkich chło- 
pów w naszym kraju. Wpłacając bo- 
wiem przed terminem podatek grun 
towy, spełniają oni swój patriotycz- 
ny obowiązek, przyczyniając się do 
umocnienia ojczyzny i do wzrostu 
własnego dobrobytu! 
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WOŁYŃSKA K, — Sprawą Pani 
zainteresowaliśmy Radę Zakładową, 
która obiecała nam, że okaże Pani 
jak najdalej idącą pomoc w uzupeł- 
nieniu jej wykształcenia. 

% 

MIESZKAŃCY CYGANKI. — In- 
terweniowaliśmy, Już w krótkim 
czasie jeden ze sklepów w waszej 
dzielnicy bedzie prowadził sprzedaż 
mięsa na bony, 

* F # 

OJCIEC Z ŁODZI. — W sprawie, 
o której Pan pisze w liście, należy 
zwrócić się do Wydziału Społeczno = 
Adnrginistracyjnego przy Prezydium 
Rady Narodowej m. Łodzi, 

LJ 

J. RUDNICKI. — Tematyka wier- 
szy bardzo na czasie. Należy popra- 
cować. jeszcze nad formą. 


Nowe spółdzielnie i punkty usługowe 


Zalama rzemiosła w 1951 r. 


Bilans osiągnięć i wytyczenie metod pracy 
Wozeraj rozpoczęła się w Łodzi dwudniowa narada aktywu samo- 


rządowego spółdzielczości 


rzemieślniczej z terenu m, 
łódzkiego i lubelskiego. Celem narady jest 


Łodzi, woj. 
analiza dotychczasowych 


osiągnięć spółdzielni rzemieślniczy ch i wytyczenie metod pracy na 


przyszłość. 


Obradom, w których udział bie» 
e kilkaset osób, przewodniczy se- 
kretarz rady nadzorczej związku 
spółdzielni rzemieślniczych w Ło- 
dzi ob. Gajderowicz 

Zasadniczy referat na temat 
„Spółdzielcześć rzemieślnicza w na- 
rodowym froncie wałki o pokój i 
Plan 6-ietni* wygłosił poseł Czy- 
żowski, przedstawiciel Centrali 
Rzemieślniczej.  Prelegent wskazał 
zadania, jakie zostały postawione 
przed rzemiosłem w ramach planu 
państwowego na 1951 rok, W roku 
tym wartość produkcji rzemieślni- 


Szkoła Pielęgniarek w Chełmie jest jednym z najnowocześniej wyposażonych 


zakładów szkolenia średniego 


persońelu służby zdrowia, 


Na zdjęciu — przyszłe pielęgniarki uczą się wykonywania zastrzyków. Chorą za- 


stępuje jedna 


spieszyć, 


Spakuję tylko teczkę, żeby się rano nie 


z koleżanek. 
CAF — fot. Targoński 
e 


: (wna ilość indywidualnie 


_ | dajności 


czej w spółdzielniach pracy ma 
wzrosnąć o 582,3 proc. Powstanie 
548 nowych spółdzielni, które win- 
ny założyć 1905 punktów  usługo= 
wych. 


Również na terenie wsi przed 
spółdzielczością rzemieślniczą stoją 
poważne zadania. Pierwszym z nich 
jest zorganizowanie sieci wiejskich 
punktów usługowych: stałych ża- 
kładów i lotnych brygad któreby 
docierały do najmniejszych nawet 
osiedli. i 

Spółdzielczość powinna rozwią- 
,zać zagadnienie zatrudnieńia Wy- 
kwalifikowanych rzemieślników w 
podeszłym wieku, którym stan 
zdrowia nie pozwala na normalną 
pracę, przez organizację działów 
pracy domowej. à 

Państwowy plan przewiduje zor- 
ganizowanie nowych spółdzielni 
rzemieślniczych. Znaczy to, że pe- 
i pracują- 
cych rzemieślników powinna 
przejść. do spółdzielczości. Przejście 
to winno być całkowicie dobrowolne, 
Jedynym argumentem, nakłaniają- 
cym rzemieślników do zrzeszania 
się w spółdzielniach, powinien być 
przykład wzorowo pracujących i 
rozwijających się już istniejących 
spółdzielni, 

W związku z tym referent wska- 
zał na konieczność jak najlepszej 
organizacji pracy w spółdzielniach 
rzemieślniczych, któraby do- 
prowadziła do zwiększenia wy- 
pracy, obniżki kosztów 
własnych, a tym samym podniesie- 
nią zarobków członków spółdzielni, 
na konieczność takiej gospodarki w 
spółdzielniach, któraby. przekona- 
ia rzemieślników o wyższości formy 
pracy zespołowej nad indywidualną. 

(ir) 
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— A może był tutaj ktoś obcy? 


— Nie.. — zaczęła Weronika i nagle 


W CIEMN 


— To dobrze! Wrócę późno w nocy. 
Do widzenia, Weniu. 

Może godzinę potem 
fon. 

— To ty? — Weronika, wziąwszy do 


zadzwonił tele- 


ręki słuchawkę, zmarszczyła brwi. 
Prosiłam cię przecież, żebyś do mnie nie 
dzwonił. 

= — Ale to jest wyjątkowa sprawa, bar- 
dzo pilna — odparł jakiś męski, podnie- 
cony głos. — Muszę zobaczyć się z tobą. 

— Kiedy tak się złożyło, że nie chcę 
wyjść z domu. 

— W takim razie ja wpadnę do was na 
chwilkę. 

Minuta ożywionej rozmowy, sprzeczki 
niemal — wreszcie Weronika odkłada słu 
chawkę. 

Pół godziny potem wszedł do miesz- 
kania Ortenów wysoki, przystojny chło- 

ak. 

i — Nie powinieneś był jednak przycho 


GNAŁ f 
OŚCIACH 


| dzić do mnie — mówi cicho Weronika, 


zamykając za nim drzwi. ` 


Nieznajomy bawił niedługo. Kwadrans 
potem wyszedł mocno podniecony. Za- 
trzymał taksówkę i kazał „wieźć się w 
stronę Chojen. i 


Weronika z wypiekami na twarzy 
wzięła się znowu do prasowania. Ale ro- 
bota nie szła jej. Była wyraźnie zamyślo- 
na, chmurna. Skończywszy pracę pode- 
szła do szafki z książkami, ażeby wyszu- 
kać sobie coś odpowiedniego. Zazwyczaj 
lubiła poważną lekturę, dziś jednak wola 
ła wybrać sobie coś lżejszego. Ale nawet 
Prus nie zdołał skoncentrować jej uwagi. 
Po jakimś czasie odłożyła książkę i wzię- 
ła się do reperacji bielizny. 


rzy. 


Dochodziła północ, kiedy wrócił Je | 


Podszedł do biurka i włożył do teczki 
plik papierów. Robił to bez pośpiechu i 
bardzo też spokojnie zapytał potem. 

— Dokąd przełożyłaś pieniądze? 

— Jakie pieniądze? 

— No, te trzysta tysięcy złotych, któ- 
te przyniosłem z fabryki. ~ ; 

— Muszą leżeć tam, gdzieś je włożył. 
Ja w ogóle nie dochodziłam do biurka. 

— To dziwne! Pamiętam przecież do- 
brze, że włożyłem je do szuflady biurka. 

— Więc leżą tam z całą pewnością. 


Poszukaj tylko. — Weronika stanęła o- 
bok biurka. 
— Nie rozumiem! — Orten przetrzą- 


snął i drugą szufladę. — Pieniędzy nie 
ma! A może jednak. przełożyłaś je gdzie- 
indziej? 

— Mówiłam ci, że nie! — jego niepo- 
kój udzielił się Weronice. 

Na czoło Ortena wystąpiły nagle kro 
ple potu. , 

— To znaczy — szepnął stłumionym 
głosem — że ktoś musiał je stąd wykraść. 
Czyś wychodziła po południu albo wie- 
czorem? | 

— Nie, przez cały czas siedziałam w 


— No, wszystko w porządku! — rzekł | domu. 


pogodnie. — Wyjeżdżam jutro o siódmej. 


Inżynier otarł chusteczka zroszone po- 


Pójdę zaraz spać, żeby być wypoczętym. |tem czoło. 


zbladła śmiertelnie. W oczach jej zamigo- 
tało przerażenie. 

Mąż spojrzał na nią ze zdziwieniem. 

— Co ci się stało? ; 

Nie odpowiedziała. Tak jak stała, por- 
wawszy tylko torebkę, wypadła z miesz- 
kania. 

Zanim Orten zorientował się, była już 
na ulicy i jak szalona zaczęła gnać w stro 
nę najbliższego postoju taksówek. y 

Szofer popatrzył uważnie na rozdygo- 
taną, roztrzęsioną kobietę, która, wsko- 
czywszy do wozu, rzuciła krótko: 

! = Proszę jechać na Chojny... Ale szyb 
o! Dr. 

— Dobrze!... — kierowca włączył licz- 
nik i samochód ruszył naprzód z ogrom- 
ną szybkością. 


Z zawrotną. szybkością potoczyły się 
też dalsze wypadki... 

Zdarzenia, które potem nadeszły, były 
wręcz nie do pojęcia dla wielu, wielu lu- 
dzi, którzy znali Weronikę. Czy to jest 
możliwe? Nie, to chyba plotka, że We- 
ronika Orten jest oskarżona o kradzież 
trzystu tysięcy złotych, które mąż jej 
przyniósł z fabryki do domu. 


(D. c. n.) 


WACEK: — Bardzo się cieszę, że od- 
wiedzimy naszego znajomka z wczasów. | rządnie, ale zaraz odpoczniemy u niego w 
Widzisz jak to dobrze, żeśmy wtedy za= | mieszkaniu. 


notowali jego adres... 


WICEK: — Ja zawsze jestem przewi- | schodowej?... 
Ale chłop się ucieszy, co? 


dujący... 


WICEK: — Uff... 


Tylko 
Na 


Zmachałem się po” 


gdzie 
którym piętrze i w której 
Lista lokatorów 
wysoko, że nic gołym okiem nie widać! 


„EXPRESS 
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już numer miesz 
on mieszka? 
klatce 
wisi tak | czyny, 
widać! 


że 


WICEK: — No, 


WACEK: — Nie mogę odczytać, bo ta 
szyba jest tak zakurzona i tyle tu paję- 
spoza niej zupełnie nic nie 


jak tam? Odczytałeś 


kania? 


WICEK: — Myślę, 
czas, żeby panowie administratorzy i do* 
żorcy zabrali się do uporządkowania list, 

WAĄCER: — Bo to skandal, 
nie tylko lokatora, ale nawet listy nie 


że już najwyższy 


kiedy 


można znaleźć! 


FOSTRAN NA 


bi a 

Nie wolno tłumić 
krytyki prasowej! 

Trybuna Ludu“ z dn. 15 bm. po- 
święca artykuł redakcyjny — wciąż 
jak się okazuje — aktualnej spra= 
wie właściwego rozumienia sensu 
krytyki prasowej i trybu załatwia- 
nia skarg i zażaleń ludności. 

Wypadek, który zdarzył się z ko= 
respondentem „Trybuny Ludu“ ro- 
botnikiem huty Stalowa Wola, uka- 
ranym przez sąd za rzekomo nie- 
słuszną skargę, jest wypadkiem wy- 
jątkowym, ale tym bardziej zasłu= 
guje na uwagę, że kilka instancji 
terenowych wykazało nieznajomość 
obowiązujących ustaw, 


Władysław Myszka w liście do redak= 
cji „Trybuny“ złożył uzasadnioną skar< 
Fe na niesumiennego lekarza P w 
Tarnobrzegity > 

Redakcja „Trybuny' przesłała list do 
Min. Zdrowia z prośbą o przeprowadze- 
nie dochońzeń w tej sprawie. Min. Zdro- 
wia przestało list z żądaniem wyjaśnień 
do Wydz. Zdrowia WRN w Rzeszowie, 
ten za zamiast zająć się tą sprawą we 
włacnym zakresie sklorował zażalenie do 
Wydz. Zdrówia PRN w Tarnobrzegu, 
który odpowiada przecież za niedociąg< 


niecia w opiece lekarskiej nad pracow | 


Wms n4 swolm- terenie: 

Kierownik Wydz. Zdrowia w Tarno- 
hegu dr Wołoszyński wezwał autora 
listu i lekarza — uwierzył słowom le- 
karza i przesłał? do Rzeszowa. wniosek 
o ukaranie autora listu, Wniosek przez 
WRN zosto? zatwierdzony bez sprawdze= 
nia i Myszka rzeczywiście w lipcu stanął 
przeń sądem, który go skazał na 6 ty- 
godnt aresztu z zawieszeniem | 150 zł. 


nrzywny. 

W Polsce Ludowej, w której ruch 
korespondentów _ robotniczo-chłopskich 
stanowi coraz poważniejszy oręż w wal- 
ce m socjalizm — pisze „Trybuna Ludu“ 
— nie może być miejsca dla tego rodza- 
ju karygodnych wybryków. 

List, który redakcja otrzymuje ad 
swego korespondenta lub czytelnika 
jest jej własnością. Każdy obywatel, 
każdy człowiek pracy ma prawo dzielić 
się swoim spostrzeżeniami i żalami z 
redakcją i krytykować to, co uwuża ża 
słe. Może on się mylić, ale ocena tego 
«czy mylił się czy nie, należy do redak- 
cji, która zobowiązana jest sprawdzić 
słuszność krytyki lub skargi i bierze na 
siebie odpowiedzialność za poor 
nie listu. . 

NIKT NIE MA PRAWA POCIA- 
GAĆ DO SADU AUTORA LISTU DO 
REDAKCJI, CHOĆBY NAWET SKAR- 
GI CZY KRYTYKA AUTORA NIE 
BYŁY W PEŁNI UZASADNIONE, 

W wypadkach szczególnych umyślne= 
go, świadomego oszczerstwa, redakcja i 
jedynie redakcja kieruje sprawę do 
prokuratora, który obowiązany jest ze 
swej strony do wnikliwego rozpoznania 
sprawy. l 

W sprawie Myszki Generalny Proku- 
rator złożył rewizję nadzwyczajną o 
uchylenie wyroku, godzącego w prawo 
korespondenta. 

Omawiamy tę sprawę na łamach pra= 
sy — kończy „Trybuna* — aby ostrzec 
przed próbami godzenia w ruch kores- 
pordentów przy pomocy nadużywania 
sądu oraz kruczków biurokratycznych. 


Koniec lata 
'a.. kwitną kasztany! 


„ Wprawdzie to już połowa wrze- 
śnia, ale pogoda — jak w najpię- 
kniejsze dni wiosny, Nawet kaszta- 
- kwitną. Oczywiście, nie wszyst- 

e. j 
Na ul. Mickiewicza przy postoju 
taksówek jedno z drzew pokryło 
się wspaniałymi blado różowymi 
“šwieczkami“. Zupełnie jak wiosną, 

(na) 


Chciała zapłacić... mąką 


Plotki wzieły w łeb: 


Społeczeństwo jokrzyżowało plany spekulantów 


Nowości w sklepach przed sezonem jesienno-zimowym 


„kończyła się panika. Zlikwi- 

dowama została spekulacja, do 
czego w dużej mierze przyczynili 
się kontrolerzy społeczni. Rozhiste- 
ryzowane paniusie, do niedawna 
biegające od sklepu do sklepu i wy- 
kupujące najrozmaitsze artykuły 
spożywcze, wreszcie się uspokoiły. 
Mają pełne spiżarnie i.. solidny kło= 
pot. Nie wiedzą co począć z nagro= 
madzonymi zapasami, 

Chętnie by się ich pożbyły, ale 
kto kupi? Każdy woli przecież na= 
być świeży towar w sklepie, 

W ubiegią sobotę jedna z tych 
paniuś przyszła do sklepu spożyw= 
czego PSS na rogu Piotrkowskiej i 
Więckowskiego 


kilo sera, czy coś innego, Gdy do- | 


szło do płacenia osobliwa klientka 
zaproponowała  zapłacenie.. mąką! 
Za wszystkie bowiem posiadane pie- 
niądze w okresie „paniki cukrowej“ 
kupiła kilkadziesiąt kilogramów cu- 
kru i mąki. Teraz zabrakło jej na 
codzienne wydatki. 

Rzeczywistość zadała kłam plot- 
ce. Już dzisiaj „poufne wiadomości" 
w rodzaju „nie będzie cukru“, czy 
„nie będzie mąki“ nie wywołują 
żadnego wrażenia. Wystarczy wejść 
do pierwszego z brzegu sklepu, by 
przekonać się, że mąki, cukru, kasz 
it. p. jest pod dostatkiem, Wszyst- 
kie uspołecznione sklepy spożywcze 
są dostatecznie zaopatrzone w ar- 


i poprosiła o pół tykuły pierwszej potrzeby. 


Były jednak pewne trudności w 


zkoda tylko, że porłecie.. 7 


Parki otrzymały juz 


h 


awki 


Następne będą wygodniejsze i... nadejdą szybciej 


Po męczącym, upalnym dniu ło- 
dzianie chętnie odpoczywają w par= 
ku, wśród drzew i kwiatów, gdzie 
powietrze jest zawsze świeże i czys- 
te. 

Tylko że niestety parki łódzkie 
cierpią chronicznie na brak dosta- 
tecznej ilości ławek. Zapowiadane 
na początku lata nowe ławki uka- 
zały się w parkach dopiero dziś. 
No, ale, „lepiej późno niż wcale“ — 
mówi przysłowie. 

A więc rozstawiono dziś 400 no- 
wych ławek w parkach: Matejki, 
Staszica i Sienkiewicza, Park Ponia- 
towskiego musi jeszcze trochę po- 
czekać na następną partię w ilości 
również 400 ławek. I 

Oglądając nowe ławki stwierdzi- 
liśmy — to samo mówią przedsta- 
wiciele Miejskiego Przedsiębiorstwa 
Ogrodniczego, = że są one ładne, 


ale dla niektórych osób zbyt wyso= 
kie i głębokie. 


wana z Moskwy opera. Wszyscy słu- 
chają z wielkim zainteresowaniem. 
W drugim akcie po solowym wystę- 
pie znakomitej śpiewaczki zerwała 
się burza oklasków. Mały Stasio, 
przysłuchujący się operze wraz z 
całą rodziną, zwraca się w tej chwili 
do ojca: z 

— Tatusiu!.. Teraz pewnie wlepili 
gola, co?... 

+ * 

Pan Anatol zamówił w jakiejś 
podrzędnej restauracyjce zrazy w 
sosie. Po chwili wzywa kelnera i 
zwraca się doń:- 

— Czy mógłby się pan dowiedzieć 
o przepis tego sosu? 

— Tak bardzo panu smakował? 

— Nie, tylko znałazłem w nim 
cztery muchy, więc sądzę, że to mu- 
si być doskonały środek nrzeciwko 
muchom! 


Wobec tego do następnej partii 
ławek wprowadzi się poprawkę. Bę= 
dą one węższe, niższe, o mniej za- 
głębionym : siedzeniu i... nie bedzie- 
my na nie tak długo czekać. (b) 


Zobowiązują się 
podnieść jakość 


chleba i bułek 


W ubiegłą sobotę odbyła się na- 
rada robocza pracowników Piekar- 
sko-Cukierniczej Spółdzielni Pracy w 
Łodzi, 

Pracownicy poszczególnych piekarń 
stwierdzili samokrytycznie, że wy- 
piekany przez nich chlelf i bułki po- 
zostawiają jeszcze wiele do życzenia. 
Pieczywo jest niskiej jakości z po- 
wodu niestosowania się piekarzy do 
zaleceń władz, wydawanych celem 
podniesienia jakości wyrobów, 

Wszyscy pracownicy piekarń zobo- 
wiązali się ściśle przestrzegać zarzą- 
dzeń, a tym samym podnieść jakość 
pieczywa. Natomiast konwojenci złc- 
żyli zobowiązanie, iż pieczywo prze- 
wożone będzie zawsze w czystych 
wozach i tak, by nie uległo pośgnie- 
ceniu czy zdeformowaniu, (u) 


Doskonałe filety 


z dorsza 
w sklepach łódzkich 


Ostatnio “w sklepach Centrali 
Rybnej oraz spożywczych PSS i 
MHD ukazały się doskonałe filety 
z dorsza, Wiele gospodyń już się 
zapewne przekonało o świetnym 
smaku i wysokiej jakości filetów. 

Filety dorszowe, sprzedawane w 
kilogramowych paczkach, pochodzą 
z importu. Jest to specjalny gatu- 
nek  dalekomorskiego dorsza, za- 
wierający szczególnie wiele jodu i 
fosforu. Dzięki temu właśnie dorsz 
ten jest szczególnie zalecany spe- 
cjalnie dla dzieci, a zwłaszcza za- 
grożonych krzywiea lub tarczycą. 


ána) 


zaopatrzeniu, Zdarzało się, że w 
tym lub owym sklepie nie było np. 
kawy zbożowej. Ale to było nie- 
uniknione, Ponieważ na skutek pa- 
nikarskich plotek, rozsiewanych 
przez wrogie elementy i wszelkiego 
rodzaju kombinatorów i spekulan= 
tów, rozpoczął się masowy run na 
cukier, placówki handlowe musiały 
zaopatrzyć swè sklepy przede 
wszystkim w ten artykuł. Znaczna 
część transportu była zajęta rozwo- 
żeniem cukru i innych artykułów, 
na które popyt specjalnie się zwięk- 
szył. W tych warunkach mogło za- 
braknąć w którymś ze sklepów ka- 
wy czy n. p. kostek bulionowych. 

Obecnie, dzięki . pomocy Prezy- 
dium Rady Narodowej m. Łodzi, 
które dostarczyło. placówkom handlo 
wym dodatkowych środków _ trans- 
portu, trudności te zostały pokonane. 

Asortyment towarów w poszcze= 
gólnych sklepach stale się powięk- 
sza. Jest już kasza jęczmienna, 
płatki owsiane, ocet, mieszanki ka- 
wowe, różne gatunki mydła itp. 
Sery, twarogi, mleko można otrzy- 
mać o każdej porze dnia. W naj- 
bliższych dniach pojawią się w 
uspołecznionych sklepach większe 
ilości winogron bułgarskich. 

Również w sklepach włókienni- 
czych, gałanteryjnych i innych po- 
większy się asortyment towarowy. 
Ujrzymy tam towary specjalnie 
atrakcyjne i poszukiwane jak np. 
pończochy jedwabne, patentki, fla- 
nelę, pościelówkę. W dużym wybo- 
rze ukażą się w sprzedaży materia- 
ły ubraniowe i sukienkowe z 30 i 
60-procentowej wełny, Przed na- 
dejściem zimy zdążymy więc uszyć 
ciepłą i praktyczną sukienkę, czy 
garnitur. 

Magazyny  konfekcyjne również 
przygotowały się do sezonu jesien- 
no = zimowego. Wkrótce znajdą się 
w sklepąch nowe modele płaszczy, 
kurtek, pelis i innych artykułów 
jesienno - zimowych. (na) 


- Wykonałyśmy nasz plan! 


Redakcję naszą odwiedziły dwie 
młode junaczki—uczenice XVI Pań- 
stwowego Gimnazjum i Liceum Żeń- 
skiego w Łodzi — Aleksandra Jago- 
dzińska i Barbara Bielawska, 


Przyszły do nas w imieniu dziew- 
cząt z kl! IXb opowiedzieć nam © 
zakończonych przez nie pracach spo- 
łecznych. 


— Pracowałyśmy w parku 3 Maja 
przy porżądkowaniu alejek — opo- 
wiadają dziewczęta, — Sprzątałyśmy 
park przez 7 dni od godziny 8 do 14.. 

W ciągu tego tygodnia — jak się 
okazuje — oczyściły i  wygrabiły 
1.518 metrów kwadratowych aleickl 

Twarze ich promienieją radością í 
entuzjazmem. F 

— Starałyśmy się pracować jak 
najlepiej — mówią. — Przecież pra- 
cując w parku wykonywałyśmy nasz 
„roczny plan” w pracach społecz= 
nych PO „Służba Polsce"! (u) 


Pracownia 
ortopedyczna 
zaczne pracować 
od 1 października 


Już od kilku miesięcy czekamy na 
otwarcie spółdzielni ortopedycznej. 
Wiadomo było powszechnie, że fa- 
chowcy są, urządzenia 'i narzędzia 
też, ale brak... lokalu. W Łódzi to 
zresztą zwykła rzecz, 

Obecnie dowiadujemy się, że 
wreszcie lokal się znalazł. Spółdziel- 
nia ortopedyczna mieścić się będzie 
| przy ul. Legionów 3. Po niewielkim 
remoncie, prawdopodobnie 1-go paź- 
dziernika będzie już można korzy- 
stać z jej usług. 

Nareszcie ludzie _potrzebujący 
| wkładek ortopedycznych, protez czy 
gorsetów zaprzestaną męczących i 
kosztownych wypraw do jedynej w 
Polsce warszawskiej fabryki orto= 
pedyczńej, która i tak jest przecią-= 
żona pracą i z konieczności musi 
dawać dalekie terminy wykonania 
zamówień. (b) 


Można zdobyć zawód i podnieść kwalifikacje 


na kursach DOSZ-u 


n 


Księgowość, stenografia i pisanie na maszynie 


Dyrekcja Okręgowa Szkolenia Za- |również dla początkujących 1 za- 


wodowego w Łodzi organizuje w 
bieżącym roku szkolnym kursy księ- 
gowości, stenografii i pisania na ma- 


| szynie, 


Kursy księgowości obejmują dwa 
stopnie nauczania: niższy i wyższy. 

Kurs niższy zapoznaje słuchaczów 
z podstawami księgowości, kurs 
wyższy umożliwia pogłębienie naby- 
tej wiedzy. Nauka na każdym z 
tych kursów trwa 8 miesięcy, po 
8—10 godzin tygodniowo. Warun- 
kiem przyjęcia na kurs niższy jest 
ukończenie przez kandydata przy- 
najmniej 9 klas szkoły ogólnokształ- 
cącej. Natomiast na kurs wyższy 
przyjmuje się kandydatów, którzy 
posiadają praktykę zawodową w 
księgowości, względnie ukończyli 
kursy w zakresie podstaw księgo- 
wości. 

Kursy stenografii orzewidziane są 


awansowanych. Czas trwania nauki 
wynosi 4 miesiące. Warunkiem przy= 
jęcia jest ukończenie przynajmniej 
7 klas szkoły podstawowej. 


„Kursy pisania na maszynie orga- 
nizuje się dwojakiego rodzaju: wy- 
uczające i doskonalące, Słuchacze 
pierwszego z kursów zdobędą wie- 
dzę i umiejętności, potrzebne do ob= 
jęcia posady maszynistki, Nauka 
trwa 4 miesiące. Kurs doskonalący 
ma na celu podniesienie kwalifikacji 
zawodowych maszynistek, rozwinię= 
cie techniki pisania na maszynie i 
wzbogacenie wiadomości z orto- 
grafii, 


Szczegółowych informacji w spra- 
wie wszystkich tych kursów udziela 
kancelaria Ośrodka Kursowego w 
Łodzi, ul, Południowa 18. tel. 205-65, 

íu) 


l 


* 


NN 


W niedzielę 17 bm. zakończyła się I 


Na stadion WP przybyło około 40 


piomatycznego państw 


Po rozdaniu nagród 


SPARTAKIA DA 


Ada 


Spartakiada. 
W. loży honorowej 
dy- 


Ogólnopolska 
| tys. widzów. 
zasiedli członkowie rządu, zeneralicją, oraz członkowie korpusu 


zaprzyjaźnionych. 
wygłosił 


przemówienie przewodniczący 


GKRKF Józef Faruga, który stwierdził, że Spartakiada, spełniła swe za 


szczytne zadanie. 


uczestnicy Spartakiady 


Następnie przy dźwiękach hymnu narodowego za- 
służony mistrz spóriu Gremlowski opuścił flagę narodową, 
przedefilo wali ¿wokół 


po czym 
stadionu wśród ogłu- 


szających oklasków zebranej publiczności. 


* 

W Łodzi uroczyste zakończenie 
Spartakiady odbyło się po finałach 
bokserskich, 

Wśród niemilknących 
publiczności wmaszerowały na sta- 
dion kolumny sportowców — bok- 
serów i kolarzy, uczestników I Ogól 
nopolskiej Spartakiady. 

Do zebranych 
. przemówił wi- 
ceprzewodniczą 
cy CRZZ pos. 
Burski. Poad- 
kreślił oń dos- 
konałą posta- 
we wielu mło- 
dych, dotychczas niezńanych spor- 
towców w większości  przodowni- 
ków pracy i nauki, którzy dzięki 
troskliwej opiece jaką otacza sport 


Siatkarki polskie 
_- doszły do finału 


W drugim dniu mistrzostw Europy 
w siatkówce polska drużyna żeńska 
rozgromiła Włochy 3:0  (15:5,. 15:1, 
15:1). W pierwszym secie Polki gra- 
łv w peinym składzie, w dwóch na- 
siępnych wystąpiła drużyna rezer- 
wowa, Doskonałą formę zademon- 
strowała Pogorzelska, której ścięcia 
wywołały entuzjazm publiczności, 

Polska zajęła w swojej grupie 
pierwsze miejsce i zakwalifikowała 
się do finału. 


Turniej tenisowy 
klasyfikuje graczy 


Łodzi i województwa 


W dniach 19—23 bm. odbędzie się w 
Łodzi na %ortach tenisowych Ogniwa 
turniej klasyfikacyjny w grach pojedyń- 
czych, podwójnych i mieszanych dla te- 
nisistów z terenu Łodzi i województwa. 
Listę turniejowa w grze pojedynczej 
męskiej ograniczono do 48 zawodników 
z tym jednak, że 16 miejsc zarezerwo- 
wano dla zaawansowanych juniorów. 


TEATRY : 


Nowy — „POEMAT PEDAGOGICZNY 
godz. 19. 
1m. Stefana Jaracza — „RUBIKON' 
— godz. i9. 
Powszechny — 
godz. 19.15. = 
*- rfi — „CZARDASZKA” — godz 
9.15, 


„JACHT PARADISE" 


Ariekin „JAR DWA 
CZAS ZATRZYMAŁY" godz. 17. 

CYRE mr 2 (Plac Niepodległości) — 
godz. 15.30, 19.15. 


KERNA 


BAJRA — As wywiadu — 18, 29 

BAŁTYK — Kulisy ringu — 16.90, 
29.30. 

GDYNIA — Program naukowo-oświatowy 
16, 12. 18. 19, 20. 21. 

MŁODA GWARDIA — Awantura na wsi 
16, 28, 20. 

MUZA — Ulica Graniczna — 18, 20. 

POLONIA — FESTIWAL FILMÓW 
GIERSKICH — Honor 
16.30, 20.45 

PRZEDWIOŚNIE — Słońce wschodzi — 
18, 


MICHAŁY 


18.30, 


WĘ- 
i sława — 16.15, 


REKORD — Upadek Berlina I seria — 
18, 20. 

'ROBOTNIK — Płomienie + 18, 20. 

RGMA — Bitwa o szyny — 18, 20. 

SOJUSZ — Ostatni etap — 19. 

STYLOWY — Jubileusz — 18, 20 

ŚWIT — Raczek się na ~- 18, 20. 

TZTRY — Śpiewak nióznany — !6, 18, 2 

VRSŁA — FESTIWAL FILMÓW  WĘ- 


* 


oklasków | 


* 
polski władza ludowa, 
ność brać udział i wyróżnić się na 
Spartakiadzie. 


14 nowych rekordów krajowych, 


wiele najlepszych wyników powo- 
jennych i dziesiątki rekordów życio 


mieli moż- 


„EXPRESS ILUSTROWANY" 


Nie poprzestajmy na tych osiągnięciach 


LAKO 


$ 


(ZONA 


14 nowych rekordów Polski 
ło bogaty plon Spartakiady 


wprawdzie dość często, jednakże inkaso- 
wał przytomne kontry Ślązaka. Żywio- 
łowość była tu zbyt słabą bronią na do~ 
skonałą technikę, która odniosła zdecy- 
dowane zwycięstwo. $ 

Z dużym zainteresowaniem oczekiwano 
spotkania w wadze lekkiej: Antkiewicz 
(Gwardia) — Suszka (Stal). .Publiczność 
pamiętała jeszcze II rundę poprzedniej 
walki, w której młody wychowanek 
Majchrzyckiego  ..przekładał' sobie ru- 
tynowanego bombardiera z rękawicy na 


|jrekawicę. W finale Suszka boksował jesz 


cze lepiej. Ale Antkiewicz też walczył 
lepiej, dążąc do zwycięstwa, SE 
nie nasuwało żadnych wątpliwości. 
nafżywsze z wszystkich spotkań kok 
czyło się zasłużonym zwycięstwem gwar 
dzisty. 

Ścigała (Włókniarz) napotkał w Iekko- 
półśredniej na Komudę (Gwardia). Zwy-/ 
ciestwo Ścigały leżało w granicach je- 
go możliwości, niestety. nieumiejetnym 
PAC walki zaprzepaścił okazję 
do zdobycia tytułu mistrzowskiego. Za- 
miast wyprzedzać natarcia Komudy ata- 
kami z doskoków i wyprowadzać krót- 
kie serie — ograniczał się do defensy- 


wych — to plon Spartakiady. Go- wy. w której nie jest zbyt mocny. ,.ROz- 


dną uwagi i wyróżnienia jest pô- 


stawa, zdrowa ambicja naszych 
młodych pływaków, którzy ustano- 
wili 8 rekordów Polski. Wielkim 
osiągnięciem Spartakiady jest u- 


dział JASRWYCH zespołów 
wych. 
Wśród aiosntewzich. 


Janicki odczytał 
uczestnicy Spartakiady 
sława Bieruta. 

Przy dźwiękach hymnu 
wego mistrz Polski na szosie 


ska Spartakiada w Łodzi została 


zakończona. 


Finały w boksie 


Finałowe walki niedzielne w większo- 
ści traktowano jako rewanże, gdyż ich 
uczestnicy mieli już okazję spotkać się 
z sobą w eliminacjach, Tym razem jcd- 
i wkładano w nie o wiele więcej am- 
bicji, 


spotkań. 
Do takich należała pierwsza walka 
dnia: Murawski (Budowlani) — Justka 


(CWKS) w muszej. Murawski nie wy- 
czerpując się w 
I rundzie, 
kował 
ataków i, cofając 
się, zbierał punk- 
ty. Podobną takty- 


starciu, by trzecie 
zakończyć pięknym 
finiszem. W sumie 
dało mu to uprag- 
nione zwycięstwo. 
W koguciej Stefaniuk (Gwardia) mia 


ponownie za przeciwnika Woźniaka 
(CWKS). któremu uległ wyraźnie na 
punkty. Woźniak przeważał w dwóch 


pierwszych rundach, w których wypro- 
wadzał wiele czystych, seryjnych cio- 
sów. Gwardzista rozpoczął pracę w II 
starciu, nie zdołał jednak nadrobić stra- 
conych punktów. 

Bazarnik (Stal) jest w tej chwili bez- 
konkurencyjny w wadze piórkowej. Mło- 
dy Izydorczyk (Spójnia) atakował go 


sporto- 


oklasków 
| torowy mistrz Polski w kolarstwie 
treść listu, ktory 
w Łodzi 
przesłali do Prezydenta RP Bole- 


narodo- 
Ka- 
piak w otoczeniu mistrzów Polski 
w boksie i kolarstwie torowym o- 
puścił flagę narodową. I Ogólnopol 


co miało niemały wpływ na poziom 


prowo- 
jJustkę ` do 


kę zastosował w II 


grzał” się dopiero w IO starciu, ale to 
już było za późno, by walke wygrać. 
Jeszcze mniej miał do powiedzenia w 
półśredniej drugi reprezentant włóknia- 
rza — NaSajski. Dwie były główne przy- 
czyny. 
gie w tym turnieju spotkanie z Debi- 
szem (CWKS): po pierwsze — miał wy- 
jatkowo ciężkie wałki w ciągu tygodnia, 
po drugie — trafił na przeciwnika bez- 
apelacy'nie lepszego. Nagajski. jeśli tyl- 
ko może, chetnie robi użrvtek ze swej 
nadzwyczaj silnej lewej. W spotkaniu z 


Debiszem raz jeden tylko jej użył, bo 
wiecej nie miał okazji. Przy każdym 
ataku nadziewał się na błyskawiczne 


nych. Punktacja 60:51, 60:52, 60:52 dla 
Debisza mówi sama za siebie. 

Spotkanie w lekkośredniej między Mu- 
siałiem (CWKS) a Wojtkowiakiem (Stal) 
zzkończyło się po nieciekawym przebie- 
gu, zwycięstwem Musiała. 

Kolczyńskiemu (Gwardia) lekarz za- 
oszczędził dalszych trudów zdobywania 
tytułu mistrza Spartakiady, gdyż nie do- 


puścił: do walki pogromcę Cebulaka — 


Krupińskiego (Stal). 
W półciężkiej spotkali 


dla których musiał przegrąć dru- 


kontry, które nie należały do anemicz- 


dwaj pogromcy Szymury — Grzelak 
(CWKS) i Nowara (Stał). Ślązak nie był 
groźnym przeciwnikiem dia wojskowe- 
go. który punktował lewymi prostymi, a 
począwszy od II rundy atakował ener- 
giczniej. Szkoda tylko, że jego ciosy nie 
mają odpowiedniej siły. 

Uderzenia Gościańskiego (CWKS) są 
zbyt przekonywające, więc nie dziwnego, 
że Jaskóła (Włókniarz) znając już je. 
zrezyzźnówał z walki. 


Zdobywcy 


pierwszych 3-ch miejsc 


Tytuły mistrzów Spartakiady w 
boksie, wicemistrzów i HI miejsca 
zdobyli: * 

musza: MURAWSKI (Bud.), Just- 
ka (CWKS), Niedźwiecki (Kol.) 

kogucia — WOŹNIAK (CWKS), 
Stefaniuk (Gw.), Greń (Bud.) 

piórkowa BAZARNIK (St), 
areo (Sp-), Soczewiński (Kol. 
lekka — ANTKRIEWICZ (Gw.). 
Suszka (St.), Kudłacik (Kol.) 
lekko-półsrednia KOMUDA 
(Gw.), Ścigała (Wi) Wytyk (Kol) 
|  półśrednia — DEBISZ (CWKS), 
Nagajski (Wł.), Chodorowski (Gw.). 
lekko-średnia —MUSIAŁ (CWKS). 
Wojtkowiak (St.), Łęgowski (U.) 
średnia — KOLCZYŃSKI (Gw.), 
Krupiński (St.), Cebulak (CWKS) 
półciężka — GRZELAK (CWKS), 
Nowara (St.), Szymura (Gw.), 
ciężka — GOŚCIAŃSKI (CWKS), 
Jaskóła (Wł) Paterok (Gór.), 

Punktacja ogólna: 

CWKS — 47, Gwardia i Stal — 
po 43, Kolejarz i Włókniarz — po 
21, Budowlani — 14, Spójnia — 13, 
Unia — 12, Górnik — 10 i Ogniwo 


się nątomiast — 6 pkt, 


Przodownik pracy starterem 


Kapiak pierwszy na mecie 


Drużynowo zwyciężyli kolarze Włókniarza 


w. wyścigu szoso- , 
wym o mistrzostwo 
Polski na 200 km 
zwyciężył J. Kapiak 
(CWKS), zdobywa- 
jąc zaszczytny tytuł 
na rok 1951. Trasa 
wyścigu prowadziła 
z Łodzi przez Zduń- 
ską Wolę, Sieradz, 
Błaszki i z powro- 
tem. Start honorowy wyścigu nastąpił z 
Placu Wolności. Starterem honorowym 


ZEBRANIE 


w dniu 18 bm. > godz. 18 w lokalu 
ŁKKF, Piotrkowska 67, front II piętro, 
odbędzie się zebranie likwidacyjne Ko- 
mitetu Organizacyjnego Spartakiady, na 
Które proszeni są wszyscy. członkowie 
Komitetu. 


Honorowa runda na barkach kolegów 


Umia zdobyła 


Puchar Polski — Gwardia przegrała 0:2 


Pierwszym w hi- 
storii piłkarstwa pol- 
skiego zdobywcą Pu 
charu Polski — naj 
zaszczytniejszej na- 
grody piłkarskiej 
została Unia (Cho- 
rzów), która. w fina- 

łowym meczu pokonała Gwardię (Kra- 
Saa 2:0 (1:0). Zwycięstwo drużyny ślą- 
kiej było całkowicie zasłużone. 

Do. zwycięstwa Ślązaków przyczyniła 
się w dużej mierze doskonała gra pomo- 
cy, Która rozbijała chaotyczne ataki 
SE: i wspierała skutecznie własny 
atak. 

Drużyna Gwardii zawiodła. 
formacją był atak, który nie 
sforsować defensywy Unii. 

Mecz jedynie w pierwszej połowie stał 
na dobrym poziomie. Po przerwie gra 
była ostra i nerwowa, przy czym ,.gwar- 
dziści' wyrażnie opadli z sił. W 7 minu- 
cie bramkę zdobył z dalekiego, pieknego 
strzału Alszer. 

TERESE + Ro 2 mi Mał PDA. SAŻĘ| 


Z boisk piłkarskich 


W meczu o wejście do ligi piłkan- 


Najsłabszą 
potrafił 


Po przerwie tempo gry słabsze. Dopie- 
ro na 7 minut przed końcem meczu Prze- 


cherka ustalił wynik. sfrzelając drugą 
bramkę dla Unii. Sędziował Przybysz 
(Bydgoszcz). 


Po meczu Unia otrzymała z rak prze- 
wodniczącego GKKF — Farugi zaszczyt- 
ną nagrodę — Puchar Polski, poczem 
piłkarze Unii na ramionach kolegów swo- 
jego Zrzeszenia odbyli honorową rundę 
wokół boiska. 

W przerwie meczii odbyła się. uroczy- 
stość wręczenia nagród przodującym zrze 
szeniom i kołom sportowym w akcji 
współzawodnictwa zdobywania SPO. Pro- 
porzec przechodni CRZZ otrzymało ZS 
Stal, a dyplom honorowy — ZS Górnik. 
Nagrodzono również wyróżniające się w 
zdobywaniu SPO koła sportowe wszyst- 
kich zrzeszeń. 


Dziś w Helenowie 
wyścig amerykański 


»Spójnia” w Łodzi organizuje w 
dniu dzisiejszym o godz. 18-tej na 
torze kolarskim w Helenowie „2- -go- 


był przodownik pracy Zakładów Baweł- 
nianych im. J. Stalina — Mentel. 

Na starcie ostrym "na szosie pabiani- 
ckiej stanęło 60 kolarzy z 10-ciu zrze- 
szeń. Dopiero za Sieradzem stawka ko- 
łarzy podzieliła się na 4 grupy. W tym 
czasie wycofali się Nowoczek (Unia) z 
powodu choroby, Wrzesiński (Kolejarz), 
któremu odnowiła się kontuzja i Liszkie- 
wicz. 

W czołówce jechało 8 kolarzy: Klabiń- 
ski, Królak, Gabrych, Wilczewski, Ka- 
piak, Wójcik, Czyż i Jankowski. Drugą 
grupę prowadzili: Świercz i Wandor o 3 
min. w tyle. W drodze powrotnej w 
Sieradzu z czołówki odpadł Wiłczewski 
(defekt) i zmęczony Królak. 

Zaraz po tym zainicjował ucieczkę Ka= 
piak i przed Zduńską Wolą miał już 1 
km przewagi. Na ulicach Łodzi pościg 
za Kapiakiem nie dał rezultatu. Kapiak 
wjechał samotnie na stadion Włókniarza 
i ukończył wyścig w doskonałym czasie 
5:11:18 godz. O 1 min. za nim minął me- 
tę Klabiński a dalej Czyż i Wójcik. 

Drużynowo zwyciężył Włókniarz w cza 
sie 21:11:54, 2) CWKS — 21:13:25, 3) Gwar 
dia — 21:20:52. 

Indywidualnie: 1) Kapiak (CWKS) — 
5:11:18. 2) Klabiński (Gwardia) — 5:12:18, 
3) Czyż (Kolejarz) — 5:12:22, 4) Wójcik 


(CWKS) — 5:12:24, 5) Gabrych (Włók- 
niarz) — 5:12:47. 6) Świercz (Włókniarz) 
— 5:15:20. 


| 


zawodnicy 

letnia pływaczka Górnika Zdeblówna i 
46-letni reprezentant Włókniarza mara- 
tończyk Stefan Saduła, który w biegu 


swoją gromadką lekkoatletek Włóknia- 
rza do samochodu, udającego się na Sta- 
dion Wojska Polskiego. 


Nr, 248 
Na Stedionie Wojska Polskiego 


Echa Spartakiady 


Sportem obecnie interesują się i zaj» 
wszyscy — to fakt. Na Sparta- 
startują zawodnicy - dzieci i 
' - ojcowie, Przykład: - 13- 


mują 
kiadzie 


na 10 km, zdobył sobie ogólną sympatię 
widowni, kiedy to w dobrej kondycji 
mijał metę, y 

Tak, Z jednej strony jest to dowodem 
nierówności wieku w sporcie. a s dru- 
giej świadczy o tym, że opiekę otrzy- 
mują wszyscy jednakową, 

TRENOWAĆ MOŻNA WSZĘDZIE 

— Kiedy tcyruszam w drogę, zawsze 
zabieram ze sobą młot, żebym. mógł na 
postoju potrenować — opowiada nam 
reprezentant Kolejarza, Stefan Sobecki, 
maszynista I klasy okręgu toruńskiego. 
Sobecki startuje już 29 lat w tej kon- 
kurencji, a na Spartakiadzie ustanowił 
swój rekord życiowy, Widać, że dobrze 
przygotowywał się: 

LEKKOATLETKI WŁÓKNIARZA 

MAJA PRZYSZŁOŚĆ 

Jadwigę Wajsównę spotkaliśmy ‘w 

Alejach Jerozolimskich, kiedy 


przed 
Hotelem Centralnym wsiadała y 


wraz ze 


— Przed każdym występem moich 
pupilek mam tremę. Ich start przeży= 
wam bardziej, niż swego czasu własny. 
Chociaż nie zajęły pierwszych miejsc 
jestem z nich zadowolna. Nasze dziew- 
częła — włókniarki to młodziutkie 
ZMP-ówki. ambitne, pracowite i na 
pewno dojdą do dobrych wyników. Bia- 
łobrzeska, Ciachówna, Zborowska — oto 
przyszłość lekkoatletyki Włókniarza. 


NAJCENNIEJSI TRENERZY 
Ale nie tylko Wajsównę spotkaliśmy 
na Spartakiadzie. Byli tam również (nie 
w charakterze widzów) trenerzy innych 
zrzeszeń sportowych: Kucharski, He 
Hoffman, Szmidt, Gąssowski... 
Nasi rekordziści i byli mistrzowie prze- 
kazują swoje doświadczenię młodszym i 
cieszą się szczerze, widząc jak padają 
ich rekordy, 

niejsi. 


liasz, 


Tacy trenerzy są. najcen- 


PIERWSI W SPORCIE — PIERWSI 
PRZY PRACY 


Nie „tylko pierwsi w sporcie, ale rów- 
nież „pieravsi przy piacy są mistrzu” 
toie Spartakiady: Ilvicka, Orsztynowicz, 
Gralka i inni. 

Pod skoczne melodie mazurków i 
oberków w$yrównywali teren Parku Kul- 
tury na Powiślu nie pozwalając nikomu 
się prześcignąć. Uwijali się przodowni- 
cy sportu aby zasłużyć na zaszczytny ty- 
tuł przodownika pracy. W spółzawodni- 
ciwo kwitło. 


„HISTORYK“, CZY HISTERYK? 


Przed ogrodzeniem parku szkolnego 
„Agrykola* zbierały się tłumy. Z we- 
wnątrz rozlegało się rżenie — to konie 
Stadniny Państwowej i PGR niecierpli- 
wiły się przed. startem. 

Najmłodsi bywalcy zawodów na Spar- 
takiadzie są oczywiście ze wszystkim 
doskonale obeznani. 

— Widzisz Stasiu — zwraca się wy- 
rostek do kolegi, stojącego obok — to 
„Tumry“, czterolatek. A ten — wska» 
zuje na innego konia, który w tej 
a gh bardzo się denerwuje, rżąc i ko- 
pią8 ziemię — to „Historyk“, 

— Powiedz raczej, że histeryk — robi 
słuszną uwagę Staś, Kr. Wol. 
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RA PO ZET TE WY TY TA a NAM 


Łódzkie . Zakłady Przemysłu 
Odzieżowego im. Dr Więckow- 
skiego w Łodzi ul. Wólczańska 


Nr 50 — podają do ogólnej wia- 
domości, iż stosownie do uchwa- 
ły Rady Państwa i Rady Mini- 
strów z dnia 14,XII.50 r. wszel- 
kie zażałenia i odwołania są za- 
łatwiane przez dyrektora zakła- 
dów lub jego zastępcę w ponie- 
działki od godz. 16—18-ej. Jeżeli 
w poniedziałki przypada w da- 
nym tygodniu dzień wolny od 
pracy, dniem przyjęć jest najbliż 
szy dzień powszedni tygodnia 
€74 


Pracownicy poszukiwani 


S2waczki - stebnowaczki, dziewiarzy na 
maszyny oczkarkowe, cewiaczki, robotni 
ków transportowo - gospodarczych za- 
trudnią Zakłady Przemysłu Dziewiarskie 
go im. Pawła Findera, Łódź, uł Łuka- 
sińskiego nr 4. Zgłoszenia z podaniem 


2 pałaczy z zaświadczeniami do obsłu- 
iwania kotłów parowych, 2 maszynistów 
posiadających uprawnienia do prowadze- 
nia maszyn parowych, elektromontera 
oraz pracowników fizycznych do prący 
w browarach i słodowniach zatrudnią 
natychmiast Łódzkie Zakłady Piwowar- 
sko - Słodownicze w Łodzi. Zgłoszenia 
przyjmuje sekcja personalna, ul. Orla 25, 
Uposażenie wg. układu zbiorowego. 

675 


Referenta Zbytu, mechaników, ślusarzy, 
robotników transportowych oraz robotni- 
ków gospodarczych zatrudnią natych- 
miast Łódzkie Zakłady Obuwia, ul. Wól 
za 12. Warunki płacy według umo- 

wy zbiofowej. Zgłoszenia przyjmuje sek- 
cja ja personalna. 680 


Kuchmistrzy. mł. kucharzy, prakt. ku- 
charskieh, bufetowe, kelnerów, kelnerki, 
robotników fizycznych, pomoce kuchen- 
ne, poszukuje Zakład Zbiorowego Ży- 
wienia PSS. Warunki wg umowy zbio- 
rowej do omówienia. Zgłoszenia osobiste 
z podaniem i życiorysem kierować do 
Biura w Łodzi, Legionów Nr. 24 683 


je nz zoo Mn ai 
Technika budowlanego, technika-mecha- 
nika z długoletnią praktyką, tokarza, 
spawacza, 


czke zatrudnia natychmiast Łódzkie Za- 


18. 2005 — Honor i sława — 15.45, skiej Budowlani (Gdańsk) pokonali dzinny wyściś amerykański parami! „Ji życiorysem do wydziału personainego: kady carbaraiie w Łodzi, ul. Zgierska 
5 AaS 7 J v 1a głoszenia osobiste przyjm: Sek 
WŁÓKNIARZ — Scott na Antarktydzie Górnika (Wałbrzych) 2:1 (1:0). Udział w wyścigu wezmą najwy dk yz przyjmuje Se ca 
16.30, 18.30, 20.30 W zawodach międzymiastowych | bitniejsi kolarze polscy z Janickim, | Maszynistów offsetowych i drukarskich, 
WOLNOŚĆ — Pogromca atamana — 15,] Łódź — Radom padł wynik remiso-| Sałygą, Bekiem, Boruczem, Gabry- ekiadaeay pocanyeh: E miai ynogey A Kpa 
18, 20. Aka : á Jn. f trudnią natyckmias akłady Litognaficz 
ZACHĘTA — Rodzina Sonnenbrucków —| Wy 5:5. Do przerwy 3:2 dla Rado- | chem, Marchwińskim, Wyślędą i No-|ne'w Łodzi, Żeromskiego 87. Zgłoszenia CZYTAJCIE 
18, 20. mia. woczkiem na czele. do działu personalnego. 679 „EXPRESS ILUSTROWANY” 
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137-47. — Ogłoszenia: 


wiejscy na terenie całej Polski w terminie do 1l5-go każdego m-ca na okres następny. 


Piotrkowska 10a, 


telefon 111-50 i 114-75. 


oraz listonosze miejscy i 


D-2-11434 


— 


ślusarza-mechanika i sprzata- . 
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